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M A G D A L E N A  B E D N A R K IE W IC Z

Rola budynków wielospecjalistycznych przychodni Łódzkiej 
Kasy Chorych jako elementu nowoczesnej architektury miasta 
w dwudziestoleciu międzywojennym

The Role of the Multispecialised Clinics Buildings of the Health-Insurance 
Fund in Łódź as Part of the Modern Architecture of the City in the Inter­
-War Period

Zakład  H istorii Architektury, B udow y M iast i K onserw acji Zabytków  

Instytutu A rch itektury  i U rbanistyki Politechniki Łódzkiej

Streszczenie
Ł ódzka Kasa C h orych  fun kcjonow ała od 1922 r. i obej­

m owała opieką m edyczną miasto w raz z  pow iatem  łó d z­

kim . P om ocy m edycznej m ieszkańcom  udzielano w  am ­

bulatoriach um ieszczon ych  w  adaptow anych lokalach 

i w  szpitalach m iejskich, z  którym i Kasa C h orych  m iała 

podpisane um owy. Brak w łasnych b udyn ków  dla lecz­

nictw a ubezpieczeniow ego zm usił w ładze Kas C horych  

do b u d ow y placów ek: szpitala w  Łodzi, dw u budyn ków  

am bulatoriów  przy  ul. Łagiew nickiej nr 34/36 i ul. Lecz­

niczej nr 6 oraz sanatorium  w  Tuszynie. Powstanie tych 

gm achów  w  skali kraju stanowiło pionierskie osiągnięcie 

łódzkiego oddziału  K asy C horych.

A m bulatorium  p rzy  ul. Łagiew nickiej nr 34/36 w y ­

budow an o w  najbiedniejszej dzieln icy  Łodzi. Pom iesz­

czenia przezn aczon o dla: am bulatoriów, od d ziału  p o ­

łożn iczego i w odoleczn iczego, pokoi obserw acyjnych, 

gabinetów  lekarzy dom ow ych. G m ach w zn iesion y w  la­

tach 1927-1929 w ed łu g projektu architekta W itolda Sze- 

reszewskiego b ył przeznaczony dla dużej liczby chorych. 

N ow ością b y ły  rozbieralnie p rzy  gabinetach lekarskich 

i doskonale zorganizow ane am bulatoria specjalistyczne. 

B u d yn ek w olnostojący, m urow any pow stał na działce 

o pow ierzchn i 1,5 ha. Rzut opracow ano na planie litery 

H z salam i dla pacjentów  usytuow anym i w zd łu ż trak-

Summary
The Ł ód ź H ealth-Insurance Fund started fun ctionin g 

in 1922 and provided m edical services for the citizens 

o f  Ł ódź and the w hole province. Initially, m edical help 

w as given  in dispensaries organised in adapted prem ­

ises and city hospitals w ith  w h ich  the H ealth-Insurance 

Fund had signed necessary agreem ents. W ith  tim e, the 

lack  o f  the Fund’s ow n buildings forced its authorities to 

erect a hospital in Łódź, a dispensary consisting o f  two 

b uildings at 34/36 Łagiew nicka Street and at 6 Lecznicza 

Street, and a sanatorium  in Tuszyn. The foundation o f 

these b u ild in gs w as a p io n eerin g achievem ent o f  the 

Ł ód ź H ealth-Insurance Fund on the scale o f the whole 

country.The dispensary at 34/36 Łagiew nicka Street was 

built betw een 1927 and 1929, in the poorest district o f  

Łódź, according to the design o f  W itold  Szereszewski. 

It housed a m aternity w ard, a hydrotherapeutic ward, 

observation room s and room s for fam ily physicians. It 

could adm it a large num ber o f  patients at a tim e offering 

dressing room s and perfectly  organised and equipped 

specialised  consulting room s. The b u ild in g  itse lf w as 

detached, built o f  bricks and concrete in the shape o f  the 

letter H on a piece o f  land o f  1,5ha. R oom s for patients 

were situated along outer routes. The front elevation o f 

the build in g w as decorated w ith a protruding portal, an
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tów  zewnętrznych. G łów ne wejście ozdobiono portalem , 

w ysuniętym  przed lico muru. G m ach w ień czyła ścianka 

attykowa z napisem: K A SA  C H O R Y C H  M. ŁODZI. D ru ­

gim  przedw ojennym  obiektem  pow stałym  na zlecenie 

Kas C h o rych  b y ł gm ach p rzych od n i p rzy  u licy  L ecz­

niczej nr 6 w  Łodzi. N a obiekt ten rozpisano w  1925 r. 

pow szechny konkurs architektoniczny, a zaprojektow ał 

go architekt Stefan Krasiłowski. W ybudow ano go w  la­

tach 1930-1932. P rzych od n ia  b yła w oln ostojąca, trzy ­

kondygnacyjna, o rzucie opracow anym  na w zór litery A. 

W ejście główne um ieszczono od strony u licy  Leczniczej, 

p rzy  b oczn ych  skrzydłach zaś usytuow ano dodatkow e 

w ejścia od b oczn ych  uliczek. Elewacja przychodni, m o­

dernistyczna z klasycystycznym i elem entam i i łukow ato 

ugiętą pierzeją, tw orzy  zabudow ę u licy  Leczniczej. Te 

dwa łódzkie przykłady przych od n i w ielospecjalistycz- 

nych dla Kas C h orych  w pisują się w  n ow y rozdział w  h i­

storii rozwoju lecznictwa ubezpieczeniowego. D okonano 

w ów czas reorganizacji, po lepszyły  się w arun ki leczenia. 

B udyn ki w ybu d ow an o zgodnie z  ów czesn ym i w y m o ­

gam i i w zorow o w yposażon o w  sprzęt diagnostyczno- 

lec zn ic zy . Prow adzono w  nich działalność profilaktycz­

ną i leczniczą, tak  potrzebną w  przedw ojennej Łodzi. 

U żyte m ateriały stw orzyły architekturę ponadczasow ą, 

rozpoznaw alną, kształtującą przestrzeń i um iejętnie za­

budow ującą ulicę, z  rów noczesnym  poszanow aniem  dla 

otaczającej ją zieleni.

Słowa kluczowe: Kasa C h orych  w  Ł odzi, reorganizacja 

leczn ictw a  ub ezp ieczen iow ego, dw u d ziesto lecie  m ię­

dzyw ojenne, projekt b udow lan y am bulatorium  w ielo- 

specjalistycznego, architektura m odernistyczna, W itold 

Szereszewski, Stefan K rasiłow ski

attic w all and a caption “ K A SA  C H O R Y C H  M . Ł O D Z I” 

(“ THE H E A L TH -IN SU R A N C E  FU N D  OF TH E C IT Y  

OF Ł Ó D Ź ”).The other pre-w ar b uild in g founded b y  the 

Ł ód ź H ealth-Insurance Fund was the d ispensary at 6 

L ecznicza Street. D esigned  b y Stefan K rasiłow ski and 

erected between1930 and 1932, it w as a detached, three- 

storey structure designed in the shape o f the letter A . The 

m ain entrance w as at Lecznicza Street, side-entrances 

led into the build in g from  surrounding sm aller streets. 

The front elevation o f  the building w as m odernistic with 

classical elem ents and an arched frontage, w hich  m ade 

the building one o f  the m ost distinctive architectural ele­

m ents o f  Lecznicza Street.The two examples o f  dispensa­

ries m entioned above m arked a new  era in the h istory o f 

insurance health care. They brought m uch im provem ent 

to the conditions o f  patients’ treatm ent. The buildings 

w ere constructed  accordin g to strict requirem ents o f 

those tim es and provided w ith  m odern m edical equip­

m ent, w hich  allowed effective prevention and m edicinal 

treatm ent. M aterials used during construction  m ade it 

p ossible to create tim eless, recogn izab le architecture 

shaping space skilfully and w ith  respect to surrounding 

greenery.

Keywords: The Ł ód ź H ealth-Insurance Fund, reorga­

n ization  o f  treatm ent insurance, interw ar period , the 

construction  project o f  am bulatorium , the m odernist 

architecture, W itold  Szereszewski, Stefan K rasiłow ski

D ew izą pracow ników  Kas C horych  odpowiedzialnych za 

rozwój placów ek było zdanie: „N asze b udyn ki pow inn y 

być nie tylko w ygodn e dla pacjenta i lekarza, lecz jeszcze 

ładne i przytulne. M ają także w ych ow yw ać robotnika. 

Piękne, schludne, w ygodn e pom ieszczenia zm uszą cho­

rego do odpow iedniego zachow ania się w  spokoju i czy­

stości” [1]. K ażd y badacz historii architektury podpisze 

się pod  tym i słow am i napisanym i przez prof. dr. med. 

W in cen tego Tom aszew icza. W  zabudow ie Ł o d zi trzy  

realizacje w  dw udziestoleciu  m ięd zyw ojen n ym  p o zo ­

staw iły ślad na m apie miasta. Z lecone przez ówczesne 

w ładze K asy C horych, w ybudow an e z fun duszy tej in­

stytucji, p rzetrw a ły  do naszych czasów. W ielokrotn ie 

przebudow yw ane, często w  sposób nieprzem yślany, co 

potw ierdza gm ach p rzy  ul. Łagiew nickiej nr 34/36, dziś

w  dużej m ierze zdewastowany, stanowią przykład dobrej 

architektury m odernistycznej.

W szystko zaczęło się w  pierw szych dniach 1919 r., gdy 

opublikow any został dekret o ubezpieczeniu  chorobo­

w ym , k tóry  w  1920 r. zastąpiła bardzo postępow a ustawa 

tw orząca system  ubezpieczeń  chorobow ych, oparty na 

ubezpieczeniu  przym usow ym . U tw orzenie ubezpiecze­

nia społecznego w yn ikało  z potrzeby ochrony w szyst­

k ich  p racow n ików  najem n ych przed ek on om iczn ym i 

skutkam i choroby i w yp ad kó w  losow ych. Jednostkami 

organ izacyjn ym i tego u b ezp ieczen ia  b y ły  K asy C h o ­

rych. O rgan em  zarząd zającym  —  rada składająca się 

z  przedstaw icieli pracow ników  i pracodawców. W  histo­

rii naszego przedw ojennego państwa rozróżniam y dwa 

okresy fu n kcjon o w an ia  leczn ictw a u b ezp ieczen io w e­



MAGDALENA BEDNARKIEWICZ, ROLA BUDYNKÓW WIELOSPECJALISTYCZNYCH PRZYCHODNI ŁÓDZKIEJ KASY CHORYCH. 25

go. P ierw szy to K asy C h orych  (1922-1933), drugi —  od 

1934 r. —  to czas U b ezp iecza ln i Społecznej. Z arów no 

pracodaw cy, lekarze, jak  i sam i ubezpieczeni z rezerwą 

odnosili się do obow iązkow ego ubezpieczenia [2]. Kasa 

C horych  w  Ł odzi rozpoczęła działalność w  dniu 3 kw iet­

nia 1922 r., obejm ując opieką obszar m iasta i pow iat 

łód zk i, a w  nim : K on stantyn ów  Ł ódzki, A leksan d rów  

Ł ódzki, Rudę Pabianicką i Zgierz. O d  sam ego początku 

p o m o cy  m edycznej udzielano w  am bulatoriach zlokali­

zow anych w  adaptowanych lokalach, opiekę szpitalną zaś 

m ożna było uzyskać w  szpitalach m iejskich, z  którym i 

Kasa C h orych  zawierała um owy. P ow ód takiej sytuacji 

w  Ł od zi b y ł prozaiczny. L ecznictw o ubezpieczeniow e 

nie posiadało w łasnych gm achów, ani am bulatoriów, ani 

szpitala. Dlatego stopniow o m usiano m yśleć o budow a­

niu w łasnych placów ek [2]. W  1927 r. na Zjeździe Lekarzy 

N aczelnych O kręgow ego Zw iązku Kas C h orych  zapadła 

decyzja o budow ie szpitala w  Łodzi, zainicjow ana przez 

prof. dr. med. W. Tom aszewicza, późniejszego dyrektora 

i ordynatora tej placów ki m edycznej [3]. W  w yn iku  in­

tensywnej działalności organizacyjno-leczniczej łódzkiej 

K asy C h orych  doprow adzono do w ybudow an ia i u ru ­

chom ienia szpitala p rzy  ul. K opciń skiego 22 (dawniej 

ul. Zagajnikow a 22) oraz sanatorium  w  Tuszynie k. Łodzi 

i dw u b udyn ków  am bulatoriów  p rzy  ul. Łagiewnickiej 

34/36 i ul. Leczniczej 6. Powstanie tych gm achów, prze­

zn aczon ych  całkow icie do fun kcji m edycznej, w  skali 

kraju stanow iło najważniejsze i pionierskie osiągnięcie 

instytucji ubezpieczeniow ej w  opiece m edycznej, jaką 

oferow ano m ieszkańcom  [4]. Na m o cy  ustaw y z marca 

1933 r. przeprow adzon o reform ę system u ubezpieczeń 

i pow ołano w  styczniu 1934 r. U bezpieczalnię Społecz­

ną. Reform a ta m iała scalić p od  w zględem  finansow ym  

odrębne gałęzie ubezpieczeń  społecznych, zm niejszyć 

b iu rokrację z jed n o czesn ym  rozłożen iem  jedn olitych  

sk ładek  na całe sp ołeczeństw o i organizacją lepszych 

świadczeń [5]. O b o k  dotychczasow ych świadczeń, w  w y ­

padku choroby i m acierzyństw a, m iały  zostać w prow a­

dzon e inne rodzaje u b ezp ieczeń  sp ołeczn ych  [2]. To 

w łaśnie Ł ódź jako pierw sze z  m iast polskich w drożyła 

zm ian y  w  leczn ictw ie u b ezp ieczen iow ym . W  w yn ik u  

podjętych  decyzji w ybudow an o i w yposażon o szpital, 

sanatorium  oraz pierw sze z  dw u w ielospecjalistycznych 

am bulatoriów.

A m b ulatorium  p rzy  ul. Łagiew nickiej nr 34/36 p o ­

w sta ło  w  p ó łn o cn ej, najbiedniejszej d z ie ln ic y  Ł o d zi 

—  Bałutach. Ten n ow y gm ach K asy C h orych  przezn a­

czono dla am bulatoriów, oddziału położniczego i w o d o ­

leczniczego, pokoi obserw acyjnych, gabinetów  lekarzy 

dom ow ych. Powstała architektura o reprezentacyjnych 

form ach, spełniająca funkcję w izytów ki K asy C horych  

w  dzielnicy z fatalnym  stanem  zabudow y i słabą infra­

strukturą sanitarną. B ałuty zam ieszkiw ało około 50 000 

ludzi, w  przew ażającej liczbie ubogich, ze środow isk ro­

b otn iczych  i m ających ogrom ne trudności z  dostępem  

do opieki lekarskiej. O d  sam ego po czątk u  pow stania 

K asy C h o rych  w  Ł o d zi ów czesn e jej w ład ze  w raz ze 

środow iskiem  lekarskim  u zn ały  potrzebę zbudow ania 

w  tym  m iejscu  gm achu do celów  leczn ictw a kasow e­

go. B udow ę rozpoczęto  w  drugiej po ło w ie 1927 roku, 

a w  czerw cu  1929 roku gm ach b ył w  stanie surow ym . 

M im o trudności w ynikających z  kryzysu gospodarczego 

(rów nież w  przem yśle łódzkim ) oraz braku odp ow ied­

nich fun duszy udało się zakończyć tę inwestycję. W yda­

no 3 450 534 z ł [6]. Początkowo planow ano cały budynek 

przeznaczyć na am bulatorium  dzielnicowe, ale ze w zglę­

du na reorganizację lecznictw a kasow ego, zarządzoną 

przez M inistra P racy i O pieki Społecznej, w prow adzono 

zm ian y w  przeznaczeniu  poszczególn ych pom ieszczeń. 

R eorgan izacja  p o legała  na scedow an iu  leczen ia  am ­

b ulatoryjnego w  szpitalach na lekarzy dom ow ych [7]. 

O statecznie w  n ow ym  gm achu p rzy  ul. Łagiew nickiej 

nr 34/36 um ieszczono:

1. przychodnię specjalistyczną, z  oddziałam i chorób 

w ew nętrznych, skórno-w enerycznych, chirurgii, laryn ­

gologii, neurologii, stom atologii (dentystyki), pediatrii 

łącznie z boksam i dla dzieci z  chorobam i zakaźnym i;

2. oddział p o ło żn iczy  na 55 łóżek;

3. zakład w od oleczn iczy  zajm ujący p ó ł piętra i stw o­

rzon y jako pierw szy tego rodzaju w  Łodzi;

4. gabinety dla lekarzy dom ow ych;

5. pokoje obserw acyjne dla niezdolnych do pracy;

6. protezow nię [6].

N a uroczystość pośw ięcenia i uruchom ienia leczn i­

c y  przybyli przedstaw iciele M inisterstw a Pracy i O pieki 

Społecznej, przedstawiciele w ładz miasta z urzędem  w o ­

jew ody, kom isarz K asy C h orych  i w iele osób ze świata 

lekarskiego oraz zaproszeni goście i prasa. U roczystego 

aktu pośw ięcenia now ego gm achu dokonał ks. biskup 

W in centy Tym ieniecki [6]. Prócz wielospecjalistycznych 

am bulatoriów  dla obw odu Ł ódź-P ółn oc zorganizow ano 

w  budynku aptekę i biura dyrekcji łódzkich Kas Chorych.

W  1938 r. otw arto filię oddziału  g in ekologiczn o-p o­

łożniczego, liczącego sto pięćdziesiąt łóżek, przeniesioną 

ze szpitala im. I. M ościckiego (obecnie im. N. Barlickie- 

go) p rzy  ul. Kopcińskiego nr 22 (dawniej ul. Zagajniko- 

wej nr 22) [8]. C a ły  n ow y gm ach b ył przezn aczon y do 

leczenia osób ubezpieczonych. Zrealizow ano go w  latach 

1927-1929 w edług projektu i pod nadzorem  inżyniera ar­

chitekta W itolda Szereszewskiego [9] [f o t . 1]. Starannie 

w yko ń czon y  b u d yn ek przystosow ano do przyjm ow ania 

dużej liczb y  ch orych  dziennie. W n ętrza u zysk ały  o b ­

szerne, jasne korytarze, w yłożon e kaflam i. Poczekalnie 

usytuow ane przy gabinetach lekarskich zaprojektowano
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fot. i. Rzut budynku ambulatorium przy ul. Łagiewnickiej 34/36 
(z archiwum Zakładu Wodociągów i Kanalizacji w Łodzi przy 
ul. Wierzbowej 52)

jako m iejsca m ogące pom ieścić zn aczną liczbę p acjen ­

tów. N ow ością b yły  rozbieralnie, w  form ie m ałych pokoi 

sąsiadującym i z gabinetam i lekarskim i, chciano tym  sa­

m ym  oszczędzić czas przeznaczony na badanie. W  nowej 

siedzibie w ielosp ecjalistycznej p rzych o d n i doskonale 

zorgan izo w an y b ył od d zia ł stom ato lo giczn y po siad a­

ją c y  ogólną salę z gabinetam i oraz specjalny gabinet, 

w  którym  dokonyw ano zabiegów  usuw ania zębów. P o ­

w stał też specjalny gabinet dla pacjentów  z chorobam i 

n erw ow ym i, w  którym  ch orzy  m ogli zach o w yw ać się 

sw obodn ie i np. krzyczeć. O d d zia ł m ieszczący  la ry n ­

gologię z gabinetam i lekarskim i i poczekalnią otrzym ał 

sale z łóżkam i dla obłożnie chorych. Specjalne skrzydło 

gm achu p rzezn aczon o  na od d zia ł okulistyki z salam i 

dla chorych  na jaglicę, z pełną izolacją i osobnym  w ej­

ściem . Im ponująco zorgan izow an o od d zia ł g in ek o lo ­

giczn y m ieszczący 55 łóżek, który  też m iał przew idziane 

niekolizyjne, osobne wejście. O d d ział ten m iał dla u b ez­

pieczonych kobiet w ielkie znaczenie, poniew aż opieka 

akuszeryjna w  Ł odzi była na niskim  poziom ie, a także 

często brakow ało w ykw alifikow anego personelu. W  n o ­

w ym  gm achu urządzono i w yposażon o rów nież oddział 

dla dzieci. N ow ym  rozw iązaniem  funkcjonalnym  były  

zaprojektowane specjalne boksy do badania dzieci, przed 

w ejściem  m ałych  p acjen tów  do p o czeka ln i oddziału . 

R ozw iązanie takie um ożliw iało  izolację m ałych p acjen ­

tów  i zapobiegało w ew nątrzszpitalnym  infekcjom  [6].

G m ach przy ul. Łagiew nickiej nr 34/36 b ył w oln osto­

jącym , m urow anym  z cegły  budyn kiem  o pow ierzchni 

9700 m 2 i kubaturze 39 400 m 3. B udynek trzykondygna-

fot . 2. Elewacja od strony ul. Łagiewnickiej i ul. Dolnej (fot. 
M. Bednarkiewicz)

fot . 3. Elewacja wejściowa od strony ul. Łagiewnickiej (fot. 
M. Bednarkiewicz)

cyjny, podpiwniczony, o zwartej bryle z użytkow ym  p o d ­

daszem , pow stał na działce o pow ierzchni 1,5 ha, m iędzy 

ulicam i Łagiew nicką, C eglaną a R ynkiem  Bałuckim . O d  

zachodu działk i zorganizow an o ogró d  dla pacjentów. 

Plan budyn ku opracow ano na w zór litery H, z w yd at­

nym i ryzalitam i w  narożnikach zew nętrznych i dw om a 

dziedzińcam i w ew n ętrznym  i zew n ętrzn ym  (od strony 

ulicy). W  osi budyn ku frontow ego um ieszczono wejście 

główne, z reprezentacyjną klatką schodow ą i przejściem  

na w ew nętrzny dziedziniec. Sale dla pacjentów  ulokow a­

no w zdłuż traktów zewnętrznych. Elewacja wejściowa od 

strony w schodniej (ul. Łagiew nicka nr 34/36) uzyskała 

uskokow o ukształtow aną ściankę attykową, a p o d  nią 

dużych rozm iarów  napis: K A SA  C H O R Y CH  M . ŁO DZI 

[f o t . 3]. Elewacja była sym etryczna: w  części wejściowej 

dziewięcioosiowa, w  ryzalitach zaś pięcioosiow a ze zg ru ­

pow an ym i w  narożach oknam i. O d  podw órka została 

zaprojektow ana identycznie jak  od  frontu, w  ryzalitach
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fot.  4. Elewacja od strony ul. Leczniczej 6 (fot. M. Bednarkiewicz)

fot.  5. Elewacja od strony ul. Kasowej (fot. M. Bednarkiewicz)

uzyskując układ trzyosiowy. Uszeregow anie prostokąt­

nych okien podkreślały gzym sy parapetowe, nadokienne 

i filary m ięd zy  oknam i. Parter b u d yn ku  na całej jego 

w ysokości boniow ano pasowo. W ejście główne ozdobio­

no pięknym  portalem , w ydatnie w ysuniętym  przed lico 

m uru, w raz z zaprojektow anym  podjazdem  [9]. G m ach 

ten w pisany został do w ojew ódzkiego rejestru zabytków  

pod  nr. rej. A/107 w  dn. 20 I 1971 r. z  racji swej w yjątko­

wej architektury i funkcji m edycznej. W  czasie II w oj­

ny światowej um ieszczon o w  nim  siedzibę G łów n ego 

Szpitala Łódzkiego Getta. Po w yw iezien iu  z getta dzieci 

i osób starszych (tzw. „szperze”), w  1942 r. u ru ch o m io­

no w  dawnej przych odni zakłady krawieckie. Po 1945 r. 

ponow n ie przystosow ano dawne sale dla szpitala o pro­

filu p o ło żn iczym , nadając placów ce im ię H eleny Wolf. 

O d d ział gin ekologiczn y fun kcjonow ał do końca lat 80. 

X X  w., ale w  w yn iku  rozpoczętych prac rem ontow ych 

obiekt od kilkudziesięciu lat niszczeje. W  starych murach 

planow ano utw orzyć klinikę m edyczną, potem  m uzeum  

getta, hotel [10]. O d  dłuższego czasu jest to ruina, zd e­

w astow ana budow la o historycznym  znaczeniu  stojąca

fot . 6. Detal zwieńczenia elewacji od strony ul. Kasowej (fot. 
M. Bednarkiewicz)

w  doskonałym  punkcie m iasta, z  pozostałym i śladam i 

m odernistyczn ej architektury stopniow o pozbaw ianej 

dawnego detalu, schodów, stolarki, ścian [f o t . 2].

D rugim  przedw ojennym  łódzkim  obiektem  w ybu d o­

w anym  na zlecenie Kas C h orych  b ył gm ach przychodni 

p rzy  u licy  Leczniczej nr 6 (dawniej ul. Zim nej). Z apro­

jektow ał go architekt Stefan Krasiłow ski i został zreali­

zow any w  latach 1930-1932. P oczątkow o na jego projekt 

rozpisano w  1925 r. pow szechny konkurs architektonicz­

ny. Pierwszą nagrodę uzyskała praca A n ton iego K ow al­

skiego, drugą przyznano H en ryko w i H irszenbergow i, 

a trzecią dla zespołu: Szym on Syrkus i H enryk  Oderfeld. 

Jednak to K rasiłow ski sp orząd ził plan gm achu p rzy ­

chodn i w raz z am bulatorium  Łódzkiej Kasy C horych. 

Praw dopodobnie budow a rów noczesna placów ek w  Tu­

szynie, przy ul. K opcińskiego nr 22 i ul. Łagiew nickiej 

nr 34/36 spow odow ała zbyt duże obciążenie finansowe 

i dopiero w  późniejszym  czasie m ożna było przystąpić do 

realizacji przy ul. Leczniczej. Powstała ona w  dzielnicy 

Chojny, dzieln icy  biednej, tak  jak  Bałuty, skrom nie za ­

budow anej i w  złym  stanie sanitarnym . G m ach zloka­

lizow ano w  narożniku ulic Leczniczej, Kasowej i Parku 

M iejskiego [11]. D ruga przychodnia była wolnostojącą, 

trzykondygn acyjn ą realizacją opracow aną na kształt li­

tery  A , o pow ierzch n i użytkow ej 9750 m 2 i kubaturze 

39 500m3. Projektując obiekt na w zór litery A , przyjęto 

w ym iary: długość ram ion 65 m, rozpiętość 70 m, szero­

kość frontu 30 m. Wejście główne um ieszczono od strony 

u licy  Leczniczej i prow adziło ono do centralnego holu 

z klatką schodow ą [f o t . 4]. Z  tego holu przechodziło  się 

do dziedzińca w ew n ętrznego i korytarzy  prow adzących 

do skrzydeł bocznych. M iędzy  skrzydłam i ulokow ano 

dwa dziedzińce: zew n ętrzn y z  w ejściem  z zew n ątrz od 

u licy  Kasowej i w ew nętrznym . O ba dziedzińce b yły  ze 

sobą połączone. Skrzydła b oczn e w yposażon o w  nieza­

leżne w ejścia z  u liczek  bocznych. W  obiekcie zachow ały
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się schody żelbetow e, z  lekko zaokrąglon ym  stopniem  

p ie rw szym  i żeliw n ym i, starannie w yp ro filo w an ym i 

balustradam i. Eleganckie lastrico, glazura na ścianach, 

posadzki terakotowe i parkiety dębowe są jeszcze w  wielu 

pom ieszczeniach. Elewacje m odernistyczne w zb o ga co ­

ne klasycystyczn ym i elem entam i tw orzą pierzeję u licy  

[f o t . 6]. Są sym etryczne i łukow ato ugięte w  stosunku 

do u licy  Leczniczej. Przestrzeń m ięd zy oknam i bonio- 

w ano pasm ow o. P od ziały  pionow e i poziom e po d kre­

ślają cokoły, gzym s koronujący i m ur attyki, w  którym  

um ieszczon o wąskie okna poddasza. Strefa w ejścia u zy ­

skała cztery kolum ny w  w ielkim  porządku [11]. W  czasie 

II w ojn y ulokow ano w  budyn ku niem iecki szpital, a po 

w ojnie przych odnię lekarską i rehabilitacyjną. O becnie 

b udyn ek, k tó ry  stanow i w łasn ość g m in y  Ł ódź, został 

w pisan y do w ojew ódzkiego rejestru zabytków  pod  nr. 

rej.: A/109 z dn. 20 I 1971 r. A ktualnie pom ieszczenia 

użytkuje M iejska Przychodnia „Lecznicza” z gabinetam i 

lekarskim i, laboratorium  i apteką. W  latach 2001-2003 

przep row adzon o prace renow acyjne historycznej sto­

larki okien nej-skrzyn kow ej i drzw iow ej o konstrukcji 

ram iakow o-płycinow ej, przyw racając p ierw otny w ygląd 

m etalow ym  okuciom . Jednak w iększość okien w ym ie­

niono z zachow aniem  pierw otnych cech oryginału. Bu­

dynek ocieplono system em  D ryvit, wcześniej oczyszczo­

no ściany i uzupełniano ubytki [11] [f o t . 5].

Te dwa p rzykład y  przych od n i zrealizow ane dla Kas 

C h o rych  to n o w y  okres w  historii łó d zk iego  rozw oju 

leczn ictw a. P rzy p a d ły  w  m om en cie jego reorgan iza­

cji i p o lep szen ia  w a ru n k ó w  leczen ia. B rak  w łasnych  

obiektów  Kas C h orych , przygotow anych  specjalnie do 

tego celu spow odow ał, że zostały  w ybudow an e zg o d ­

nie z ów czesnym i w ym ogam i i w zorow o w yposażon e 

w  sprzęt d iagnostyczn o-leczniczy. P ieniądze na ten cel 

p o ch o d ziły  ze sk ład ek  sp ołeczn ych  zb ieran ych  w  ra­

m ach łód zk iej Kasy. A m b u latoria  b y ły  fun kcjon aln ie 

z in teg ro w a n e  z p o szc ze g ó ln y m i d zia ła m i, zg o d n ie  

z  decyzjam i ów czesnych w ład z Kas C horych. R ealiza­

cja obu  gm a ch ó w  stan ow iła  n ovum , dała sta ły  adres 

placów ce opieki m edycznej, z  której korzystały  tysiące 

ubezpieczonych osób [2]. O bie przychodnie przyczyn iły

się do p o p raw y  stanu zd ro w o tn o ści w  środow iskach  

różnych grup pracowników. W  placów kach prow adzono 

d zia ła ln o ść  p rofilaktyczn ą i leczn iczą , ta k  potrzebn ą 

w  przedw ojennej Łodzi. P rojekty architektoniczne zd o ­

b y ły  uznanie pacjentów  [12], w ielu  m ieszkańców  Łodzi 

m a do dziś przyw iązanie do tych m edycznych  i h isto­

ryczn ych  m iejsc. N iestety jeden  z b u d yn k ów  nie m iał 

szczęścia i dziś jest ruiną, drugi jed n ak  w  dalszym  ciągu 

s łu ży  łod zian om . D zięk i jak o ści u ży tych  m ateriałów , 

zarów n o do budow y, jak  i w yko ń czen ia  budynków , b u ­

dynki trw ają, dobrze rozpoznaw alne, kształtując p rze­

strzeń i um iejętnie zabudow ując ulicę, z  rów noczesnym  

p oszan ow an iem  dla otaczającej zieleni. Zastosow an e 

w  architekturze schem aty fun kcjonalne dla b u d o w n ic­

tw a m edycznego spraw dziły się, gdyż u w zględ n ia ły  p o ­

stęp w  naukach m edycznych.
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